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Co słychać w stolicy?

Obok baldachimu arcybiskup Ropp. (z brodą).
Boże  Ciało w  W a r s z a w ie :

Profesorowie uniwersytetu brali udział w procesji w strojach tradycyjnych.

Pierw szy polski zjazd rolniczy 
w

W  niedzielę 15 czerwca rozpoczął w Warsza­
wie obrady 1-szy zjazd rolniczy w Warszawie. Po 
nabożeństwie nastąpiło w Filharmonii otwarcie kon­
gresu, który zgromadził około 800 uczestników. 
Przybył Prezydent Rzplitej w tow. adjutanta pułk. 
Zaruskiego, premier Grabski, marszałkowie Sejmu 
i Senatu, minister rolnictwa Janicki, min. ref. rol­
nych Ludkiewicz oraz wybitni przedstawiciele sfer 
gospodarczych z pośród pósłów, senatorów i orga­
nizacji rolniczych. Obrady otworzył prezes Centr. 
Tow. Rolniczego p. K. Fudakowski, witając obec­
nych najwyższych dostojników Państwa. Po prze­
mówieniu min. Janickiego i innych mowach powi­
talnych dokonano wyborów prezydjum zjazdu, który 
podzieliwszy się na sekcje, rozpoczął obrady. Wie­
czorem odbył się w salach ratuszowych raut dla 
członków kongresu i zaproszonych gości.

Boże Ciało w Warszawie.
Wśród uroczystości, jakie odbyły się w stolicy 

w związku z pobytem biskupów francuskich, żad­
na nie miała charakteru równie spontanicznego 
i żywiołowego, żadna też bez wątpienia nie zosta­
wi po sobie w duszach Dostojnych Gości wspom­
nień równie trwałych, jak święto Bożego Ciała.

Naród polski odnosi się do tej uroczystości ze 
specjalnym sentymentem. Nie trzeba przecież za­
pominać, że w czasach niewoli, kiedy w zaborach 
pruskim i rosyjskim wszelka manifestacja ducha 
narodowego była zakazana, procesja Bożego Ciała 
była wylewem uczuć nie tylko religijnych ale i pa- 
trjotycznych. I tego charakteru nie zatraciła i teraz,

po odzyskaniu niepodległości. Pozostała prawdzi- 
wem świętem narodowem.

Dobrze się więc stało, że francuscy Dostojnicy 
kościelni w tym właściwie dniu gościli w Warszawie. 
Musiał ich wzruszyć widok głębokiej religijności

przez premiera Grabskiego i marsz. Trąmpczyń- 
skiego, za nim zaś postępował Prezydent Rzeczy­
pospolitej z przedstawicielami Rządu, Sejmu, Senatu 
i władz, — tkwił w tem symbol głęboki a zazara- 
zem niezmiernie jasny. Przebijał się tam mianowicie 
nierozerwalny związek między Państwem a religją 
w Polsce, ponadto zaś serdeczna łączność dwu 
cór Kościoła Katolickiego, Francji i Polski.
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PIWO OKOCIMSKIE
pierwszorzędnej jakości jest tylko wówczas, 
jeżeli na korku i etykiecie jest znak ochronny:

B o że  Ciało w  W a r s z a w i e : Celebrans, Kardynał 
Paryża arcybiskup Dubois prowadzony przez 
Marsz. Trąmpczyńskiego i premiera Grabskiego.

ludu polskiego i żywe świadectwo, jak zasadni­
czym czynnikiem w społecznej budowie państwa 
polkiego jest wiara katolicka. Kiedy ks. kardynał 
Dubois, arcybiskup Paryża, jako celebrans pro­
cesji, kroczył pod baldachimem, podtrzymywany
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Piwo podawane na szklanki 
z beczek jest także w bardzo 
wielu miejscach fałszowane 
lub inne podawane za . . .
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I-szy  P o lsk i  K o n g re s  ro ln iczy  w  W a rs z a w ie :  Prezydjum z przewodniczącym 
p. Fudakowskim (x) i ministrem rolnictwa i dóbr państwowych p. Janickim (xx)

w pośrodku.

D uńscy  ro ln icy  w  W a rs z a w ie :  Grupa uczestników wycieczki duńskiego 
ziemiaństwa do Polski otacza min. rolnictwa i dóbr państwowych p. Janickiego

na przyjęcia w tym ministerstwie. Fot. Marjan Fuks, Warszawa.


